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Bytom, dnia 26 czerwca.
Wczoraj zebrał się w Berlinie na krótką 

sesyą parlament niemiecki, którego zagajenie 
odbędzie się z nadzwyczajną pompą. „Reichs- 
anz.“ podaje szczegółowy program zagajenia 
obejmujący całą stronnicę tego pisma. Do 
białej sali zamku królewskiego wstąpi cesarz 
Wilhelm II w towarzystwie ks. regenta ba
warskiego, króla saskiego, w. w. książąt sa- 
sko-weimarskiego, badeńskiego, heskiego i in
nych niemkckich książąt. Cesarza poprzedzi 
kompania gwardyi zamkowej, paziowie i wszy
scy wyżsi urzędnicy dworscy przed któremi 
niesione będą insygnia państwa, jak: berło, 
korona, i sztandar państwowy, przez genera
łów Meerscheida, Strubberga, Stiehlego, i hr. 
Blumenthala. W białej sali otoczonej adju- 
tantami i książętami zajmie cesarz miejsce na 
tronie; dla cesarzowej i dla reszty dam z ro
dziny panujących urządzeno osobną trybunę. 
Insygnia ułożone zostaną na stopniach tronu 
na taburetach.—W ostatniej chwili otrzymuje
my następną wiadomość:

Co do mowy tronowej, cesarz zwraca u- 
wagą na wzruszające wypadki, następnie o- 
świadczą, że dziad i ojciec za wzór służyć 
mu będą. Jest zdecydowany iść drogami, na 
których dziad jego zjednał sobie zaufanie 
sprzymierzeńców, miłość narodu i uznanie za
granicy. Zadaniu cesarza spoczywają w woj- 
skowem i politycznem zapewnieniu państwa, 
w strzeżeniu wykonania praw państwowych, 
w pierwszej linii w przestrzeganiu konstytu- 
cyi cesarstwa, która zapewnia prawa ciał pra
wodawczych, narodu, każdego Niemca, cesarza

SiostayegH ubogich.
(Dokończenie).

W czerwcu arcybiskup pobłogosławi! kaplicę. 
Cała legia gwardyi narodowej była przytomna. 
Dom świecił zawsze tąż samą pokorą, ubóstwem 
i łaską przed Bogiem. Zgromadzenie zaś pier
wszych urzędników państwa, w tej malej kapli
czce, aby wszystkie miasta Francji i każda pa
rafia Paryża mogły doznać poświęcenia siostrzy
czek. To życzenie arcypasterza zaczyna się wy
pełniać, bo już po kilku parafiach Paryża żądają 
nowych przytułków dla starców i ubogich.

Skutki posunęły się nawet po za obręb tego 
pobożnego życzenia: niedługo bowiem wspomnia
no o nowej fundacji za granicą Francji. Kar
dynał Wiseman prosił się o siostry, członkowie 
towarzystwa św. Wincentego Pawia w Londynie 
ofiarowali swą pomoc. Nie jedna z sióstr nawet 
czytać nie umie, a żadna nie rozumiała po an
gielsku; ale cóż to szkodzi? wszędzie można ro
zumieć mowy miłości. Wyjechały, umieściły się 
najprzód na przedmieściu, a od kilku miesięcy w 
samym środku Londynu. Postępują sobie jakgw 
8t. Servan i Paryżu, polegając jedynie na Opa
trzności. Siostry co dzień kwestują. Ich ubiór 
czarny, skromny, lecz chędogi i zgrabny, (ubiór 
szwaczek z St. Servan,) ściąga uwagą w Londy
nie, gdzie odwykli od ubiorów zakonnych. Szy

i książąt pojedyńczych państw. Cesarz przy
łącza się do orędzia z dnia 17 listopada 1881 
roku w sprawie opieki nad pracującą ludno
ścią. Cesarz uzuaje zą potrzebne utrzymać 
państwowy i towarzyski rozwój w granicach 
prawa i wystąpić stanowczo przeciw wszel
kim podkopującym zamiarom. Cesarz życzy 
sobie pokoju na każdy wypadek. Miłość 
jaką ma do wojska, nie powiedzie go na po
kuszenie, by dobrodziejstwa pokoju ukrócić 
jeżeli do wojny nie zostanie zmuszony. Woj
ny zaczepne są dalekiemi sercu cesarza. Niem
cy nie potrzebują ani nowej sławy wojennej 
ani nowych zdobyczy. Cesarz trzyma się ści
śle związku z Austryą, który stanowi pod
stawę równowagi europejskiej, jako spuści
znę historyi niemieckiej i odpowiadający du
chowi narodu niemieckiego. Równie history
czny stosunek narodowych potrzeb łączą nas 
z Włochami, a związki te dozwalają na za
dowolenie cesarza, pielęgnować starannie oso
bistą przyjaźń z cesarzem rosyjskim i poko
jowe stosunki do Rósyi od stu lat trwające 
a które uczuciom cesarza i interesem Nie
miec odpowiadają. Cesarz wskazuje z rado
ścią na tradycyjne stosunki do mocarstw zagra
nicy, przez co popiera się usiłowania pokojowe. 
W końcu wypowiada cesarz przekonanie że bę
dzie można w pracy pokojowej utrzymać i u- 
stalić przez poprzedników nabyte.

Armia rosyjska.
Wobec spodziewanej z roku na rok grozy 

wojennej, mającej — jak przewidują — zaniepo- 

dzą z wch czasem, nazywają je córkami papieża. 
Te szemrania zresztą dość rzadko się zdarzają, i 
w ogóle siostry są szanowane i kochane. Dieei 
zwłaszcza ulegają wdziękom cnoty, która opromie
nia przyjaciół Boga. Biegną za siostrzyczkami, 
przytulają się do nich i całują po rękach.

' Zebrały’one już czterdzieści tam starców, bez 
różnicy wiary, i byłyby z i nadto szczęśliwe, gdy
by te oczy co nigdy prawdy nie znały, na świa
tło wiary otworzyć się mogły. Kardynał arcy
biskup jest pełen dobroci dla nich, odwiedza je, 
i często sprowadza im gości. Oprowadza ich po 
domu, opowiada wszystkie szczegóły, wchodzi do 
kuchni, otwiera szufladę z kromkami, bo w An
glii, .jak w Francyi, jak w wszystkich domach 
siostrzyczek, przeznaczają kilka szufl id na skórki 
chleba. Dom londyński jest trzynasty z porząd
ku. Czternasty założono w Livał. Administra
cja tego miasta odebrała pewien legat, z warun
kiem założenia szpitalu dla starców. Legat był 
dość znaczny, składał się z ogrodów, łąk i do
mów. Było’to ciężarem dla administracyi, bo 
choć łąka i ogród były przynośne, dom dobrze 
wybudowany, to nie wystarczało to bynajmniej na 
urządzenie zakładu i na rozmaite koszta, jako to 
na dozorcę chorych, posługaczy, szafarzy itp. Po
myślano o siostrzyczkach, one tylko umieją coś 
zrobić z niczego, i zakładać szpitale bez pienię
dzy. — ,

Przyjęły chętnie ofiarę administracji szpital
nej w Laval, zachowując sobie wszakże zupełną 

koić całą Europę, a tern samem spowodować cal- 
kiem nowe przekształtowanie się dotychczasowych 
państw europejskich, w każdym nieomal kraju 
zastanawiają się nad udoskonaleniem broni wy
ćwiczeniem żołnierza i tym p.dobnemi środkami 
slużącemi do wewnętrznej obrony lub też do 
walki zaczepnej.

W Anglii sprawa ta niedawno poruszana 
była w parlamencie w całej pełni, przyczem wy
kazało się jawnie, jak mato dotąd Anglia postą
piła z biegiem czasu i jak liche jest urządzenie 
wewnętrzne, tak organizacji fortec, okrętów na 
morzu, jak samego przysposobienia żołnierza 
i jego uzbrojenia.

W Prusach wiadomo, jakto dawno o wszy- 
stsiem naprzód pomyślano i jakto nawet z nało
żeniem ciężarów podatkowych na obywateli, prze
prowadzono wszelkie urządzenia r wzmocnienia 
wojska.

Francja w niczem Prusom nie ustępuje, o- 
wszem stura się je nawet prześcignąć, ażeby w 
razie wybuchu me doznać ponownie losu cięż
kiej porażki, jaką przeszła we wojnie ostatniej.

Austrya nie mniej spiesznie się organizuje 
i skupia siły do ttj przyszłej walki, w której wal
czyć niezawodnie będzie o dalszy swój byt w ta
kim ustroju jak dotychczas.

Pomniejsze państwa nie pozostają w tyle 
ze swemi usiłowaniami i wszędzie w nich widać 
ten ruch coraz gorętszy w zbrojeniu.

Jedno z najważniejszych stanowisk zajmuj® 
Rosya, mając najliczniejszą armią, ale też i naj- 
różnorodmejsze projekty i zachcianki, głównie 
zaborcze.

SM

wolność działania; ta wolność albowiem, którą 
kościół daje wszystkim co swą wolę ofiarowali na 
jego usługę, jest im koniecznie potrzebna do do
konania sweg । posłannictwa. Dom w Layal do
piero od kilku miesięcy egzystuje, ale zapewne 
utrzyma się równie dobrze jak poprzedzające. — 
Przyjmując rozmaite korzyści materyalne, które 
się przedstawiały po niektórych zakładach, sio
strzyczki nie wyrzekły się bynajmniej pięknego 
przywileju polegania jedynie na Opatrzności. Ich 
ostatnia ftmdacya przypomina ubóstwo i wiarę 
pierwszych domów zakładu. Przybyły do Lyonu, 
gdzie nic nie było przygotowanego na ich przy
jęcie, co więcej prawie nikt ich nie znał, i tylko 
kilka osób pobożnych je zachęcało, które je od
wiedziły w Paryżu. Nie miały innej podpory, 
prócz błogosławieństwa kardynała biskupa i obie
tnicy’ Jezusa Chrystusa dla tych, którzy szukają 
przedewszystkiem królestwa Bożego. Przyjaciel 
ofiarował im przytułek na pierwsze dni pobytu; 
otworzyły dom 1 giudnia, i nie można wątpić, 
że ich zakład szybko wzrośnie, w mieście jałmażn, 
wśród rzemieślników i fabrykantów.

Dzisiaj kongregacja siostrzyczek składa się 
z przeszło trzystu dziewić. Któż pomyśli o tern, 
co zrobić może na świecie trzysta dziewic, prze
znaczonych przez stan i wychowanie na służące, 
garderobiane, szwaczki lub haftarki po domach 
naszych! Mądrość ludzka nie umiałaby użyć tak 
słabych i wątłych istot. Opatrzność Boża nie 
pogardza niemi. Jaśnieje wśród maluczkich i



Z tego jej usposobienia chciano z pewnym 
rozmysłem skorzystać i róźnemi sztuczkami dy- 
plomatycznemi starano się ją wciągnąć pierwszy 
w wir wojenny i możemy powiedzieć, że prawie 
już, już byliśmy w przededniu rozpoczęcia się 
owej zawieruchy, gdy w tem głębsze zastanowie
nie się nad możliwym nieszczęsnym dla Rosyi 
wynikiem powstrzymało ją i dotąd powstrzymuje 
i nakazuje jej odczekać stosownej chwili, a przy- 
tem uzupełnić to, czego jej jeszcze w wielkim sto
pniu niedostaje.

Dzienniki rosyjskie, tak zwane gadzinowe 
posiłkowane zasobnemi funduszami tajnych poli
tyków zagranicznych, od dość dawna starały się 
wpływać na społeczeństwo rosyjskie i podniecać 
w niem sztucznie wywołane zaufanie do potęgi 
silnej organizacyi i waleczności armii rosyjskiej. 
(Chociaż Rosya jest państwem czysto monarchi- 
cznem, gdzie tylko wola cara panuje, to jednakże 
oponia publiczna ma wielki wpływ na działania 
rządu. Mieliśmy tego najwidoczniejsze dowody 
w czasie powstania polskiego w roku 1863. Ro- 
syanie przed rokiem tym nieszczęśliwym byli 
dość życzliwi dla Polaków usposobieni, a jednak
że w krótkim czasie przez podżeganie takich 
nieszczęsnych apostołów, jak Kątków i inni pom
niejsi, dali się wkrótce obalamucić i zawrzeli ni- 
ezem niezasłużoną nienawiścią naprzeciw narodowi 
polskiemu).

Podniecanie to prasy rosyjskiej działo się 
w pewnym wytkniętem celu — chodziło o wznie
cenie ślepego zaufania do tej mniemanej potęgi 
armii rosyjskiej, a wtedy w miarę ugruntowania 
się tego zaufania sam car byłby wkrótce zniewo
lony nakazać rozpoczęcie kroków wojennych.

Nie cała wszakże Rosya wierzyła w ową 
wą ogromną potęgę armii rosyjskiej; znalazły się 
stronnictwa zdrowszym wzrokiem patrzące na 
sprawy i te wpływem swoim, lodem, że tak po
wiemy, obłożyły głowy rozgorączkowane. Zaczęto 
rozważać zimniej i odezwały się pisma, wykazu
jące jawnie niedostatki w zachwalanych przymio
tach wojska rosyjskiego.

Jednem z tych pism jest wychodząca w 
Szwajcaryi, w Genewie, „Swoboda". Autor ar
tykułu, nadesłanego z Wilna do tego dziennika 
rosyjskiego, głosi, że zapał wojenny, jaki ożywiał 
oficerów rosyjskich w ostatnich latach, teraz o- 
stygł niemało, poznano się bowiem na rzeczywi
stym słabym wewnętrznym stanie armii rosyj
skiej.

Od kilku lat, powiada, wpajano w oficerów 

chętnie pomiędzy słabemi wszechmocność swoją 
okazuje, a gdy inni przedstawiają i roztrząsają 
niewykonalne i kosztowne projekta ku wspomo
żeniu ubogich, zlecił Bóg trzystu panienkom, aby 
same jedne żywiły, pocieszały i wspierały tysiąc 
pięćiet starców we Francyi. To cud prawdziwy. 
Siostrzyczki nie tylko ludziom pomoc niosą, ale 
samemu Bogu służą. Wspierają go w osobie u- 
bogich.

Poddają się dobrowolnie upokorzeniom i u- 
bóstwu, że kto go z bliska nie widział, z tru
dnością je sobie wystawi. Bo to wszystkiego 
brakuje w domach siostrzyczek! Przezwyciężony 
już raz naturalny wstręt do pożywienia, które się 
składa z okruszyn i resztko w wszędzie zbieranych: 
trzeba jeszcze się obywać ustawicznie bez sprzę
tów najpospolitszych w życiu. Zbywa na łóżkach, 
siennikach i prześcieradłach; na wszystkiem zby
wa; domy takie nie mają n. p. krzeseł i stołków, 
każdy ze starców ma swoje, ale siostry obywać 
się bez nich muszą. I to tak już jest ogólne po 
wszystkich domach, że siostry mają zwyczaj sie
dzieć na piętach. W tej pokornej postawie, z 
pokorniejszem jeszcze sercem, słuchają w sali 
zgromadzenia nauk ojca, . lub przestróg matki. 
Razu jednego pewien Jezuita odwiedzając ich dom, 
wszedł do refektarza podczas obiadu; zamiast 
szklanek siostry miały filiżanki rozmaitych kształ
tów, słojki od konfitur, słojki od musztardy, a to 
wszystko tak poszczerbione i popękane.—Wcho
dzimy w te szczegóły, bo nam wskazują okoli- 

przekonanie, że armia rosyjska dostatecznie po
siada wszystko, czego jej potrzeba do gotowości 
do walki, gdy tymczasem wielkie nieporządki wy
kazują smutną rzeczywistość.

Głównym powodem słabości wewnętrznej tejże 
armii, jest niedbała i nieudolna administracya 
wojskowa. Tyle ona już duła powodów do klęsk, 
jakie Rosya w wojnach dawniejszych poniosła, 
a mimo to niczego się jeszcze nie nauczono.

„Dwadzieścia tysięcy piechoty przeznaczonej 
na pierwsze szeregi przyszłej armii czynnej przy
było z głębi Rosyi do gubernii łomżeńskiej w 
takim stanie, że mimowolnie przypomniały armią, 
jaka już doznała wszystkich klęsk wojny. Wy- 
szarzana i podarta odzież budziła politowanie u 
ludności polskiej, Moskalom nieżyczliwej. Przy
gotowane dla tej piechoty baraki okazały się po 
prostu dziurawemi kurnikami i to w niedostate
cznej ilości. Polowe piekarnie tak nędznie są 
urządzone, że dają chleb niedopieczony, tak iż 
żołnierze drwiąc przezwali te piece „niedopieka- 
mi.“ Ogromny dalej nieład panuje pod wzglę
dem samych przyborów wojennych, tik że żoł
nierz wkrótce narażony być może na niedosta
tek samej broni i prochu.

(Dokończenie nastąpi.)

l*rzeg;ląd polityczny.
NIEMCY.

Berlin. O czynnościach parlamentu po jego 
zebraniu się w tyra tygodniu i czasie, jaki one 
zajmą nie można jeszcze dzisiaj nic stanowczego 
powiedzieć. O ile z dotychczasowych objaśnień 
wnosić można, potrwa sesya tylko dwa dni na
wet w tym razie, jeżeli adres pod obrady przyj
dzie. Po uroczystym akcie zagajenia w białej 
sali królewskiego zamku, zbierze się bezpośre
dnio parlament w sali posiedzeń, by przez imien
ne wywołanie stwierdzić czy parlament jest w 
możności p ? wcięcia uchwał, poczem wybierze przez 
aklamacyę dotychczasowe prezydyum. Czy na
stąpi dalszy skład (wybór komisyi itd.) nad tem 
obradować będą frakcye przed południem w zam
ku przed zagajeniem. Obrady wstępne co do 
adresu mogą się odbyć jeszcze tego samego dnia 
a we wtorek poweźmie parlament uchwalę. Co 
się tyczy wręczenia adresu, to przypuszczają, że 
nastąpi ono nie przez prezydym, lecz przez de- 
putacyę, podobnie jak to miało miejsce w roku 
1871, kiedy to parlament wysłał deputacyę do 
Wersalu dla powitania cesarza.

Co do zagajenia parlamentu to donoszą, że na
stąpi ono ze szczególną uroczystością i ceremo
nią. Nabożeństwo dla członków protestanckich 
odprawionein zostanie tą rażą w kaplicy zam
kowej.

czności, których się tylko domyślić można; trze
ba odgadywać te potrzeby; siostrzyczki się do 
nich nie przyznają, kwestują i przyjmują, z wdzię
cznością wszystko, ale o nic dla siebie nie pro
szą; lękają się nadu ywać dobroci drugich, i za
wsze myślą, że dla nich czynią litościwi daleko 
więcej, niż one na to zaslugu ą.

Wśród tej nędzy większej i zupełniejszej, jak 
tu opisać można, jaśnieje szczęście i niewinna we
sołość na twarzach siostrzyczek. To wesełe po
chodzi z niewinnego serca i czystego sumienia. 
Któż zdoła opisać radość św. Weroniki, gdy po
strzegła na chuście odcisk twarzy Zbawiciela! 
Taż sama radość ogarnia nasze siostry, kiedy to 
boskie znamię wybija się na duszach, których 
pielęgnowaniem się zajmują. Każdy starzec, któ
ry za ich staraniem do Boga powraca, weseli 
ich anielskie serca. A często się to zdarza. Za
zwyczaj, skoro pewna ilość ubogich zgromadzi się 
do nowego ich zakładu, odbywają z nimi rekolek- 
cye, które tak pomyślny skutek wywierają, że się 
tworzy wśród tych nędzarzy zawiązek dobrych 
ludzi, kochających Boga, któ rzy rozszerzają mi
łość Boga między późniejszymi towarzyszami. 
Nic wtenczas nie wyrówna radości tych nędzarzy, 
którzy dawniej odstąpili od Boga, a w ochronach 
siostrzyczek znów się z nim pojednali; ściskają 
siostry plącząc, i nie wiedzą jak wyrazić swą 
wdzięczność. „Już sześćdziesiąt pięć lat mija, jak 
nie zbliżyłam się do Boga, mówiła razu pewnego 
z radością jedna babeczka, a jutro go przyjmę!"

— Sejm pruski zwołany został na dzień 27 
czerwca rb. „Staats-anzeiger“ ogłasza następujące 
rozporządzenie królewskie.

My Wilhelm, z bożej laski król pruski etc. 
rozporządzamy w myśl artyk. 61 konstytucyi z d. 
31 stycznia 1850 r. na wniosek ministerstwa sta
nu, co następuje:

Obie Izby sejmowe monarchii, Izbę Panów i 
Izbę poselską powołujemy na dzień 27 czerwca 
rb. do naszego miasta głównego i stołecznego 
Berlina.

Ministeryum stanu upoważnia się do przepro
wadzenia tego rozporządzenia.

Dan w pałacu marmurowym' dnia 20 czerwca 
1888 r. przy Naszym własnoręcznym podpisie i 
królewskiej pieczęci.

(L. S.) Wilhelm Imp. Rex.
Bismark. Maybach. bar. Lucius. Friedberg. Boe- 
tticher. Gossler. Schok. Bronsart-Schellendorf. hr.

Bismark.

Wiadomości miejscowe i potoczne.
Wobec zbliżającego się końca drugie

go kwartału, upraszamy raz jeszcze Przyjaciół 
pisma naszego o wczesne odnowienie przedpłaty. 
Życzymy sobie tego i mamy tę niepłonną na
dzieję, że liczba dotychczasowych naszych 
czytelników się zwiększy, do czego dotych
czasowi prenumeratowie przyczyniać się mogą 
polecając pismo nasze w kolach swych zna
jomych.

„Opiekun Katolicki“ stoi od lat 14 wier
nie na straży naszych interesów religijnych i 
narodowych; dalszy jego byt zależy jedynie 
od poparcia ze strony publiczności naszej 
przez liczne obonowanie, a czego bardzo po- 
potrzebujc. —

„Opiekun Katolicki" wychodzić będzie w 
przyszłem ćwierćroczu pod temi samemi wa
runkami; przedpłata kwartalna wynosi na 
wszystkich urzędach pocztowych i w agentu
rach naszych tylko

1 markę.
Bytom. Po ostatnich deszczach i chłodnych 

nocach, nastało wreszcie całkiem lato we powietrze. 
Chłodne powietrze a i wilgotne z początkiem wio
sny sprawiło, że tego roku nie mieliśmy prawie 
wcale chrabąszczy itp. robactwa, które zwykle 
wyrządza wiele szkody.

— Zniesienie postu. W dzień uroczystego 
święta św. Apostołów Piotra i Pawła dnia 29

Biedny balbierz, którego romatyzm w ręku 
pozbawił zarobku, a zatem przyprowadził do nę
dzy, odprawiwszy spowiedź, wpatrywał się w swoje 
biedne ręce, a zapytany, coby go tak zajmowało, 
odpowiedział: „Widzę palec Boży!"

Nic nie znajdziesz smutnego w tych przytuł
kach siostrzyczek. Wszędzie obok porządku pa
nuje pokój i wesele. Wiele starców zaręcza, iż 
nigdy tak szczęśliwego życia nie prowadzili, jak 
w domach siostrzyczek, i nic dziwnego, bo znale
źli tam pokój sumienia! Siostry ze swojej strony 
nietylko ich żywią i opatrują, ale jeszcze tysią
czne wymyślają im przyjemności, za które ci bie
dni ludzi wywdzięczyć się starają w rozmaity spo
sób. Obchodzą się z nimi jak z dziećmi, to też 
ci starcy i ubodzy przyjmują przyrodzoną dzie
ciom swobodę, prostotę, skorość do śmiechu. A 
wesołe siostrzyczki pielęgnują tę wesołość ubogich 
i starców. Śpiewają im, pobudzają staruszki do 
śpiewu itp.

Wszystko staje im się pobudką do radości, 
jak n. p. imieniny matki, albo której z sióstr, 
powiększenie domu itp. Przy tych okolicznościach 
znajdzie się zawsze dobrodziej, którym jakim da
tkiem powiększy obiad tych nieboraczek. Nieda
wno w Rouen obchodzono rocznicę założenia do
mu; solenizantką była uboga kobiecina, która 
pierwsza weszła do przytułku. Otoczono kwiata
mi jej krzesło, uwieńczono ją samą, a drugie 
śmiejąc się serdecznie, przyklaskiwały tryumfowi 

I towarzyszki, równie starej jak one. 



czerwca rb. Zniesienie postu nastąpiło skutkiem 
rozporządzenia Stolicy Apostolskiej.

Wszystkim wiernym dozwolono zatem w 
dzień ten jeść potrawy mięsne.

— Zgromadzenie katolików slązkich odbę
dzie się tu, jakżeśmy już donieśli, w dniach 17 — 19 
lipca tego roku. A że zgromadzenie takie 
zajmuje się sprawami nader poważnemi i ważne- 
mi, tyczącemi się religii i państwa, dla tego 
o przeszkodzie z powodu obecnej żałoby mowy 
być nie może.

— Przypominamy, że z dniem 1 lipca tr, 
wchodzi w życie nowe prawo „o ochronie ptaków". 
Według tego prawa aż do 150 M. lub odpowie
dnim więzieniem będzie karany ten, kto psuje 
gniazdka ptaków, kto im wybiera jajka lub mło
de z gniazdka, kto takowe sprzedaj e, kto ptaki 
w nocy chwyta na lep, sidła itp. alb > strzela, kto 
chwyta ptaszki dopóki jeszcze ziemia pokryta 
śniegiem, kto chwyta na ziarno, która zaprawio
ne trucizny, albo podkładając udanego ptaka itp. 
albowiem nie wolno chwytać ptaszków w jaki 
bądź sposób od 1 marca do 15 października. 
Wyjątek stanowią, inne ptaki polowuicze, które 
są niby własnością. Kwiczołów zaś nie wolno 
nawet ani strzeleć od 21 września do 81 grudnia 
jak dotychczas było w użyciu.

— Jak donoszą gazety warszawskie, to zo
stały tam puszczone w obieg 10 markówki złote 
podrobione z wyciskiem cesarza Wilhelma, który 
źle się udał, i po tern poznać te można. Być 
może że dostaną się one i w naize strony, dla tego 
potrzebna ostrożność.

S Niemieckie Piekary. „Dla przyjaciela — no
wego, nie opuszczaj starego" mówi nasze przysło
wie. Tego się trzymać winniśmy. Bracia! popie
rajcie i szerzcie naszego „Opiekuna Katolickiego" 
pismo potrzebujące pomocy a pracujące wytrwale 
dla dobra ludu gornoślązkiego już rok 15-ty! — 
Uważcie ino, ile to już razy wydawca „Opiekuna" 
siedział we więzieniu którego sobie wcale nie ży
czył, ile już tysięcy marek zapłacił kar i kosztów 
sądowych za przestępstwa prawowe jakich się 
dopatrzyła prokuratorya itp. przyjemności. — Je
żeli się na to wszystko uwagę zwróci, to każdy 
mający Boga w sercu, za moją radą postąpić po
winien. Popierajmy więc zasłużonego a słabsze
go tu i wszędzie a okaźemy naszą wdzięczność. 
W miarę zaś tego, pismo to ulepszać i powię
kszać się będzie ! — (Serdecznie dziękujemy za 
słowa życzliwości i uznania. Przyp. Red.)

— Nowe tutejsze przedsięwzięcie „Gwiazdy" 
nazywa „Schls. Yollkszeitg." płodem poro
nionym. —

v Królewska Huta. W tych dniach idąc pe
wien pan ulicą cesarską zgubił portmonetkę z 
pieniędzmi. Idąc za tymże hutnik znalazł ją,

Ale najczulszym wdziękiem oddychają obrzę
dy religijne. Święta Matki Boskiej, urządzenie 
dróg krzyżowych lub pobłogosławienie kaplicy, 
obchodzą z największą radością i szczęściem. Mia
łem szczęście być przytomnym na procesyi Bożego 
Oiała. Siostrzyczki pomimo trudów dziennych, 
przepędziły jeszcze kilka nocy na strojeniu ołta
rzy. Wikary parafii obnosił Najświętszy Sakra
ment wzdłuż wązkich ścieżek ubogiego ogródka. 
Siostry śpiewały pieśni, a biedni chromiąc i po- 
kaszlując, wtóra wali im trzęsącym się głosem. 
Wzdłuż ścieżek i w około ołtarzy klęczeli pobo
żnie, którzy nie mogli iść w rzędach, a z okien 
wyglądali kalecy, którzy nie mogąc ruszyć się z 
łóżek lub krzeseł, z złożonemi rękoma, z różańcem 
w dłoni, odbierali błogosławieństwo Boga, który 
rad mieszka z ubogimi.

Pod tak dobroczynnym wpływem ci biedni 
ludzie pieszczeni i spokojni, uczą się kochać Bo
ga i w nim znajdować swe upodobanie. W po
koju, weselu, i szanownem ubóstwie, gotują się do 
błogosławionej wieczności, i wyglądają jej z po
ciechą. Widziałem jednę staruszkę w ten sam 
dzień, kiedy przyjęła ostatnie Sakramenta. Za
pytano jak się miewa, „błogosławiona, błogosła
wiona, powtarzała, i mam nadzieję, że Bóg mnie 
przyj mie, niezadługo do raju." Prosiła aby się 
ia nią modlono; leżała na bieluchnej pościeli z 
złożonemi rękoma, z różańcem w dłoni, tak po
ważnie i spokojnie, iż można było pozazdrościć 
jaski takiej śmierci. Przyjęto ją do ochrony w chwili 

podniósł i oddał poszkodowanymi. Owże pan 
chciał widocznie wynagrodzić — p0 książęcemu 
— ów czyn szlachetny, dając w nagrodę 20 fen. 
które znów schować musiał, gdyż biedny hu
tnik napo wrót te 20 f. wrócił. (Szkoda, że znalazca 
nie przekonał się ile znalazł, gdyż od tego zale
żało prawne czyli przymusowe wynagrodzenie. 
Przyp. Red.)

s Eintrachthuta. Tutejszy znany zakład bu
dowy maszyn obecnie powiększony został, a wno
sząc z licznych zamówień jakie ustawicznie nad
chodzą, przyjdzie powiększenie tegoż do wielkich 
rozmiarów.

W Hucie Wilhelminę pod Katowicami zacho
rowało kilkoro dzieci na „Genickstarre" sztywność 
w kręgach u szyi. Jestto bardzo niebezpieczna 
choroba. Lekarze twierdzą, że przyczyną tej cho
roby mają być grzybki mikroskopijne i jeden z 
nich radził, aby szczepić tę chorobę porówno jak 
ospę, lub jak sławny paryzki Pasteur, wściekli
znę.

(E Dąb. Tutejszy żandarm Pieper uchwycił 
zbiegłego żołnierza Fromczyka już od dawna po
szukiwanego. Nadmienić wypada, że tenże już 
dwa razy był karany za ucikinierstwo.

♦ Mysłowice, 23 czerwca. Dziś w nocy prze
jechał p >ciąg na tutejszym dworcu rewizora wa
gonów Lńneburga. Śmierć natychmiast u tegoż 
nastąpiła.

jl Racibórz. W roku przeszłym trzech sekun- 
danerów gimnazjum tutejszego puściło się bez 
wiedzy swych rodziców w świat, z zamiarem po
dróżowania po Afryce. Dobiwszy do Włoch, 
dwóch z nich, doznawszy głodu i niewywczasu 
namyśliło się inaczej, i z pomocą władz wróciło 
do domu. Trzeci jednakże syn technika Win- 
skowskiego chciał wytrwać w swym postanowie
niu i po długiej poniewierce i podróży, przepla
tanej ciężką pracą, przybył do Belfortu, gdzie 
się zapisał do legii zagranicznej. Wysłany do 
Afryki i ćwiczony w twardej służbie wojskowej, 
wnet ją sobie sprzykrzył i pisze teraz do ojca 
o zmiłowanie się nad nim, aby mógł wrócić na 
łono rodziny. Ojciec poczynił też już stósowne 
kroki, a sprawa jest już w ambasadzie paryzkiej 
i spodziewać się można rychłego uwolnienia i 
powrotu zbiega do domu.

3 Racibórz. IV oda w odrze opadła na 1 me- 
ter; nie mamy więc obawy wylewu.

j- Sudow przy Raciborzu. W piątek przeje
chał tu woźnica dworski dwu-letnią dziewczynkę. 
Śmierć natychmiast nastąpiła.

St o z ni a i t o ś c i,
* Trzech cesarzów niemieckich w roku bie

żącym 1888 panowało i panuje, jeden po drugim 
a żaden z nich nie obchodził i obchodzić nie 
może dnia urodzin. Cesarz Wilhelm I urodził 
się dnia 22 marca, umarł 9 marca. Cesarz Fry
deryk urodził się dnia 18 października, umarł

gdy ją dzieci wypędziły, żeby jej nie żywić dłu
żej ; ona nawzajem nie chciata im przebaczyć o- 
krucieństwa, ale u sióstr po przejęciu się nauk bo
skiego mistrza, umierała z przebaczeniem w ser
cu, z weselem i nadzieją na ustach słodko, spo
kojnie.

Cóż mówicie Szanowni Czytelnicy na tę pro
stą powieść o ubogich siostrzyczkach? Któżby się 
spodziewał, że ubogie szwaczk', biedne służące, 
młode dziewczęta bez nauki, bez wykształcenia, 
mogą tyle dobrego na świecie zrobić, tyle ubo
gich nakarmić, tyle nędznych przyodziać, tylu 
wielkich grzeszników do Boga nawrócić! A cóż 
im mocy i rozumu do tak wielkiego dzieła do- 
daje? Oto prawdziwa miłość Boga i bliźniego; 
I u nas mamy ubogie siostrzyczki, bo i u nas 
niemało jest ubogieh, nędzarzy, starców i kale- 
ków, Itorym bardzo potrzeba opieki, z których 
także wielu, bardzo wielu, nawrócić trzeba do 
Boga.

Między siostrzyczkami ubogich w Paryżu 
była w ówczas także Jedna polska poczciwa dziew
czyna z Górnego Ślązka, która dowiedziawszy 
się o cnotach i szczęściu siostrzyczek ubogich, nie 
wahała się wybrać do Paryża, chociaż nie znała 
innego języka tylko polski, aby tam się nauczyć 
jak to zbierać jałmużnę, jak chodzić po kweście 
jak pielęgnować starców i ubogich, jednem sło
wem, jak służyć nieszczęśliwym bliźnim i Bogu. 
Z nikim ona się tam nie mogła rozmówić, a je
dnakże była wesoła i szczęśliwa. Kiedy ją tę- 

dnia 1S czerwca, a obecnie panujący Wilhelm II 
urodził się dnia 27 stycznia, w dniu tym zatem 
nie nosił jeszcze nawet tytułu księcia następcy 
tronu.

* Cholera na drób objawiła się w prowin- 
cyach włoskich: Rorigo, Mantua i Verona. Do 
Niemiec z Włoch coroczne dosyłki drobiu wyno
szą około 20 tysięoy centnarów — szczególniej 
jako drób do chowu. Dla tego też zwrócono u- 
wagę i należy być bardzo ostrożnym, aby nie 
przywleć cholery, któraby tutejszym hodowcom 
nieobliczone- straty przynieść mogła.

* Cacao fałszują teraz niektóre fabryki nie
szkodliwie dla zdrowia, ale za te tern szkodliwiej 
dla kieszeni — dodają bowiem cukru którego funt 
kosztuje 30 fen., a za funt cacao płaci się 
2,50 m.

* Grad wielkości dużych jabłek zabił około 
1300 pielgrzy-ów Mahometan, odbywających 
pielgrzymkę w Mezopotanii do miejsca pielgrzy
mek Kerbelegh. Burza z tym niezwykłym gra
dem zaskoczyła ich, kiedy się na 5 promach prze
prawiali przez rzekę Eufrat. Tych którzy czekali 
na przewiezienie, także grad pozabijał, byli bo
wiem w gołem polu, zdała od wszelkich mieszkań 
ludzkich. ŻARTY.

* ♦ Sędzia: Jeżeli dłużej zapierać eię będziesz, to cię 
z pawnośeię 3 lata więzienia nie miną.

Oskarżony: Przepraszam pana sędziego, a oo dosta
nę gdy powiem prawdę ?

* * Doktor: Wielmożna pani! Mąż jej już cztery 
tygodnie w łóżka, a pani teraz dopiero — jak już bar
dzo ile z nim — po lekarza posłałaś?

Pani: (płaoięc): Prawda, leez przyznać się muszę, 
że na ten krok rozpaczliwy i ostateczny, w żaden sposób 
zdecydować się nie mogłam.

* * Nauczyciel w szkole, po obszernym objaśnieniu 
o opatrzności i opiece Bozkiej, zapytuje się : Jankn: po
wiedz mi teraz, gdyby oi ojciec i matka umarli, ktoby 
cię miał w swej opiece?

Janek (bez namysłu:) Policya!
* • Przy stole: Mówca (po cichu:) Fanie przewo

dniczący, czy teraz mam wypowiedzieć moją mowę?
Przewodniczący: Jeszcze nie — — dopiero po wo

ła winie.

KORESPONDENCYA EKSPEDfCYI.
Bracia! pismo nasze potrzebuje poparcia. 

— Łatwo zaś każdy z takowem pospieszy, 
jeżeli nam przyspoźy choć jednego abonenta, 
a lepiej jeżeli więcej, a do tego obecnie czai 
najwygodniejszy. Wszakżesz nie jest to wiel
kie wymaganie, po tylu latach dla was szcze
rej pracy. — Być wdzięcznym, to wielka 
cnota zdobiąca każdego człowieka. A że 
nasi Górnoślązacy nie są nigdy ostatni g(iy 
chodzi o sprawę honorową i wyższą — je
steśmy przekonani, że tych kilka słów prośby 
znajdą wszędzie poparcie.

skność do kraju i do mowy polskiej ogarnęła, 
przychodziła do polskich sióstr szarych u ś. Ka
zimierza w Paryżu, aby się z niemi, jak sama 
mówiła, w mowie ojców nagadać. Siostrzyczka 
ta Polka, uboga dziewczyna służebna, powrócić 
miała do Górnego Ślązka, gdzie biedy i nędzy 
między ludem polskim bardzo wiele, i tu w kraju 
swoim zakładać takie domy ochrony, jakie po
wstawały we Francyi. Nieudolna i uboga dziew
czyna, a nie lękała się tak wielkiego przedsię
wzięcia!

Gdyście te opowiadania prawdziwe o ubogich 
siostrzyczkach czytali, czy i wam serce nie biło 
miłością bliźniego, czyście nie zapragnęli służyć 
ubogim? Ale chociaż może mało który z was 
może się oddać na usługę Boga i bliźniego; te 
przecież każdy z was, w jakimkolwiek jest i bę
dzie stanie, może ubogich i opuszczonych wspie
rać, pocieszać i kochać. Ileż to ubogich utrzy- 
maćby się mogło z tego, czem wy nieraz gardzi
cie, co od sobie odrzucacie ? Ileż to na świeci® 
jest nędzy do opatrzenia, łez do otarcia! Chrońcie 
się więc zbytku, uczcie się mądrej oszczędności. 
Kto daje ubogiemu, Bogu daje. Pamiętajcie 
także, prócz ubogich, kaleków, chorych i nędz
nych, szanować trzeba i wiek podeszły, czcić trze
ba starców czy to krewnych, czy obcych, czy 
bogatych, czy ubogich.KONIEC.



Polecam po najtańszych cenach mój wielki 
iklad pięknie palących się

1 kista (100 sztuk) po 2, 2,95, 2,50. 2,70, 3, 3,10, 3,30 
3,eo i t. d. i t. d.

Prawe wina
od najtańszego do najwyborniejszego gatunku.

Bytom. FR. ZAWISCHA.
Obok starego kościoła farnego, ulica’tarnowicka Ni. 36.

Franc. Letoi
| w Bytomiu ul. Dyngos przy 

Bule warze Nr. 32 
poleca wielki swój składy

? żelaza, wszelkich wyrobów z żelaza, 
^ocelu, blachy itp. jak i różne ma

szyny gospodarcze.

3
5
*

do

Ulica piekarska Nr. 40,

Gustav Paesler, 
malarz na porcelanie, 

jedyny w tutejszej okolicy, 
poleca się 

wykonywania wszelkich napisów 
i ozdób na porcelanie.

3
Wypala także we szkle nazwisko, mo

nogramy itp. podobnie do wyrżnięcia a o połowę 
taniej.

*0f 'JN tłW«i|0id «3Hfl

Szanownym Wiarusom
Królewskiej Huty i okolicy polecam

mój warsztat blacharski,
jako też polecam się także do

nakrywania dachów
różnych budynków, blachą cynkową, łupkiem, cementem, 
papą przy kilkuletniej gwaraneyi, także na odpłatę. Rzetel
ne! sumienne wykonanie przyrzekając, proszę szanownych 
Wiarusów o łaskawe po percie mnie licznemi zleceniami.

Fr. Badowski, mistrz blacharski
w Królewskiej Hucie, Kronprinzenstrassse nr. 84

J Prawnie zastrzeżona
najlepsza

| Papa na daciij
wielokrotnie, premiowana i urieędownie podszuka- A na a należąca do pierwszej klasy co do 

£ trwałości od ognia, jak i nieprzemakalna, ze 
y starych a znanych sławnych fabryk 

* georg Friedrich & Cmp. 
• Wrocław (Breslau).
W jest zaopatrzona w etykiety tejże firmy a do dosta-

Panu A. Hodurek, Racibórz.
Nareszcie udało się Jemu wynaleść prawdziwie wyborny środek 

de zupełnego wytępienia wszelkiego robactwa. Jego Mortein — 
tak ta jak i w całej okolicy — spędził z pola słusznie różne inne 
fabrykaty. Takż. i inne jego fabrykaty jako to: śmierć molom (Mot- 
tentod) modre do prania (Wasohblau) skrobek połyskujący (Glanz- 
starke) mydlany proszek do prania (Seifen-Waschpulyer) itd. zasłu
guje na pochlebne uznanie.

Bernsbach, Krzgebirge 22 m ja 1888. Firma E. Ł. Ullmann.
Mortein z fabryki A. Hodurka w Raciborzu wytępia pewno i 

prędko wszelkie przykre robactwo jako to : muchy, mele, pluskwy, 
pchły, szwaby, rusy stonogi i mole ptaszę. Tenże Mortein jest w pacz
kach po 20 i 50 fen. jak i do tego należące bańki do nadmuccowania 
są do dostania wszędzie we wszystkich lepszych sklepach korzennych 
i interesach mydlarskich, Tylko w tencz*as są prawdziwe, jeżeli pacz- 
ki zaopatrzone są p: dpisem A. Hodurek.

Redaktor Ks. Fr Fnymczjnsk) w by tomu (BtutbinO.
j MkłMklu J. iłejniczyńskiej w Bytomiu jBeuthen 0-S7

Dobrym gospodyniom
polecam:

Piękny cukier funt po . 30 ten. 
Piękna faryna „ „ • 29 ien.
Świeżo palona kawa funt po 1,10, 
1,20, 1,40, 1,60 M.
1 funt twardego mydła . 25 fen,
1 funt skróbku . ■ . . 25 „
1 funt rozynków. • • • 40 „
1 funt migdałów • ■ • 30 „
1 funt drożdży . . ■ • 60 „
1 funt piękn. ryżu 15, 20 i 25 „ 
jak i wszelkie inne towary po ce- 
nach najtańszych.

Bytom. F. Buja.
Przy lazarecie knapszaftowym.

■▲■▲EABAIAKMlAlUBAaAa
2 Hermann jŁeipziger ?
U handel towarów żelaznych. Rytom rynek Nr. 6 

poleca: ' jag

« najlepszą papę do pokrywania dachów 
rola po » M. i 2,50 M. H

2 Cynkowe deseczki do prania po 50 fen. dzbaneczki
B do kawy po 60 fen., gwoździe, buksę, kosy i sitr- SB 

py najlepszego gatunku, kubełki do ognia, garnki, 
reszta i blachy do pieców, łyżki, noże i widelce’ m 
młynki do kawy, świeczniki, krzyże i lampki przed ®

2 obrazy i wszelkie tern podobne artykuły po najtań- 
nH szych cenach.

Wózki dla dzieei od 9 mk. 50 fenigów. K

Restauraeya 
„Theresiengrube‘‘ 

w każdą niedzielę i święto 
wyszynk wybornego piwa

i^TROClNY^Wn
jednokonny furę sprziedaje po 1 M. 25 fen.

Kipke
na co zwraca się uwagę.

Koschmieder.

Otyłość, chudość usuwa 
się pewno za pomocą no 
wej metody. Wszystkie 
choroby skórne, jak li
szaje, plamy na skórze 
piegi, nuźeńee, czerwone 
nosy i ręce, choroby wło
sów będą gruntownie wy
leczone. Znali po ospie 
i włosy na twarzy usuwa 
się na zawsze. W każdej 
1 czniczej potrzebie udzieli 
się rady i pomoce. Listo
wnie się także leczy po 
przesianiu dokładnego opi
su choroby w którym po-| 
winna być załączona mar
ka pocztowa na odpowiedź. 
„Hygiea-Officin“ Breslau II.

S. pila parowa
w Bytomiu (^euthen O.-S.) 

> HAMBURGSKO-AMERYKAŃSKIE a
TOWARZYSTWO AKCYJNE ŻEGLUGI PAROWEJ.

Bezpośrednia niemiecka komunikacyjn pocztowa 
a pomiędzy Hamburgiem a Nowym Yorkiem 

w każdą środę i niedzielę,
pomiędzy Havrem a Nowym Yorkiem 

® w każdy wtorek,
pomiędzy Szczecinem a Nowym Yorkiem 

co 2 tygodnie,

pomiędzy Hamburgiem a Indiami Zach.
4 razy miesięcznie,pomiędzy Hamburgiem a Mexykiem 

raz w miesiąc. &
Parowce pocztowe tego Towarzystwa dają bardzo dobrą 

sposobność do podróżowania w kajutach i w środkowych 
przedziałach; utrzymanie w czasie podróży jest znakomita, 

Bliższych wiadomości udzieli Ą. Piskorsoh w W. Strzelcach (Gr Strehlitz.)

Skład trumieu.i 
od największych do najmniejszych 
mam zawsze tanio na składź e.

Przy tej sposobności polecam Sza
nownej Publiczności mój warsztat 
stolarski przy budowlach itp. Skora 
i rzetelna usługa

3>r. Johann’a polepszony

Mentholin

Robert Hensel,
Bytomiu, ulica Kościelna 13,

Moselweine
versendet in jedem Quantum

F. L Laven,
Weinhandl. in Trier a. Mości.

WMfieWM
Jest do wynajęcia 

pomieszkanie 
dla rzemieślnika, składające się z 
izby do pracy i pomieszkania, u 
P- Wollne^o, partykularza w , 
Zaborzu C.

Uws&m
Weltberiihmte Cigarre

fein, leicht, angenehm pikant, 
uersenden: 1OO Stuck gegen 

Einsendung
von 5 Mark

franko dwrćh ganz Deutscldand.

Haucke <e Co.
Frankenstein i. ScM 

Yersand-Abtheilung.

jest to naukowo i praktycznie wy
próbowany proszek do niu- 
ehania przeciw katarowi i ner- 
wowemu bólowi głowy przez leka
rzy polecony skutkuje bardzo i 
orzeźwia. Jedyna sprzedaż u J. 
Adamletz w Bytomiu, ul. 
kościelna Nr. 1 i ulica długa 19. 
OB" Poszukuje się mających chęć 
sprzedawania tegoż.

Jest zaraz do kupienia 
korzystna oberża 

na -wsi z wielką sala,
za 33,000 M. Potrzeba wpłacić 
tyl<o 6—9000 M. Reszta może 
zostać na hipotece.

Gdzie? wskaże kupiec J. Paul 
w Karfie pod Bytomiem.

Ucznia
loszukuje drukarnia „Opiekuna 
Catolickiego. “ Zgłosić się do 
Ks. Fr. Przyuiezyńskiego.

z Kto chce „Opiekuna Katolickiego4* regularnie odbierać, niech formu- 
ar<. ten zaraz podpisze i miejscowej poczcie wręczy wraz z należytością 1 marki kwartal

nie. Na formularzu można zapisać tyle egzemplarzy, ile tylko kto sobie życzy podać. Tu 
prosimy ha grubej czarnej linii odciąć formularz, wypełnić lub też komu kazać, następnie 
posłać lub dać ten swej p< czcie do podpisu.

Fost-Bestellungs-Formular.
Pro III. Quartal 1888 bestellt.

Herr

Exemplare Benennung der Zeitung.

.Opiekun Katolicki1 
jZeitung-Preisliste pro 1887 

13 Naohtrag.;

Abonaments-Termia.
Abonaments- 

Betrag.

1jahrlich

Obige Mark.
heute richtig bezahlt 
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